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W ychodzi w e W to re k , 
C zw artek  i  Sobotę.

P rz ed p ła ta  w m iejscu : 
roczn ie  . . 10 z ł r .
ćw ierćroczuie 2 „ 50 c.
m iesięcznie —  „ 85 „

Z przesy łką  pocz to w ą: 
rocznie . . 13 z łr . 60 c.
dw ierć rocznie 3 „  ł 1' »
m iesięcznie . 1 »  »

W  W ied n iu  przy jm uje 
p rzed p ła tą  i ogłoszenia T . 
B ieńkow ski, p rzy  A ugustiner- \ 
strasse  (B iirgerspita l)

DZIENNIK POLSKI
Lwów, dnia 18. Maja.

„ P rz y ja c ie l D om ow y11 j a ­
ko dodatek  roczn ie 4 z łr . 20 c.

R ed ak c ja  w ry n k u  N r. 178. 
w lokalu  d ru k arn i P o rem by .

W ydaw nictw o  pod 1. 5033/> 
obok kościo ła P . M arji.

E kspedycja  i a jen c ja  inse 
r a t  n a  p lacu  k a ted ra ln y m  pod 
1. 31, w  dom u M ajew skiego.

Z a  ogłoszenia od w iersza 
drobnego d ru k u  4 c. (oprócz 
o p ła ty  steplow ej 30 k r .)

R eklam acje nieopieezęto- 
w ane w olne są od op ła ty  . -

Wiadomości polityczne.
Z Warszawy donoszą do „Dz. Pozn. : 

Dowiaduje się z najpewniejszego źródła, że 
ujrzymy cara w naszych murach dopiero pod 
koniec przyszłego miesiąca. Po powrocie z 
Paryża dopiero zawadzi o W arszawę, gdzie 
zabawić ma parę dni. Naturalnie czas ten 
wyłącznie poświęci na rewie, musztry i prze­
glądy, które się odbywać m ają na Mokotow­
skim placu; że zaś tam miały się odbyć i 
wyścigi konne, odłożono więc te ostatnie do 
końca czerwca, aby rzeczony plac był wolnym 
o czem stósowne obwieszczenia w tych dniach 
w gazetach ogłoszone będą. Oprócz W arsza­
wy car odwiedzi i Skierniewice; w tych 
dniach jeździł tam Frederiks dla urządzenia 
policji tajnej, k tóra nad porządkiem i bezpie­
czeństwem czuwać obowiązana.

Z nowin tutejszych najważniejszą jest 
nowrót do czynnej służby kniazia Czerkaw- 
skiego, który zostawszy członkiem komitetu 
do spraw polskich w Petersburgu, wraca do 
W arszawy do komitetu urządzającego, głow­
nie dla przeprowadzenia rozpoczętej przez 
niego sprawy z unitami. Agitacja popów w 
prowincjachnadbużańskichjest ogromna; ko­
ścioły unickie zmieniają na cerkwie, łub 
wprowadzają do nich obrządek czysto p ra­
wosławny. Czerkawski przyj edzie z tytułem 
kom isarza rządow ego, jak  niegdyś słynnej 
pamięci Nowosilców. Co przy nim znaczyć 
będzie nam iestnik, który i tak  niema naj­
mniejszej władzy i jest prawie najzupełniej 
zbytecznym? T o też  spodziewamy się, iż nie­
długo tak  zwanego nam iestnika Królestwa

POZbęR ek S raSszkoły głównej zawiadomił już 
rząd, że szkoła ta  w przyszłym roku szkol­
nym zamienioną będzie na „uniwersytet sło­
wiański*. Nie chcą jeszcze rzeczy po wła- 
ściwem nazwać imieniu. Bo nie o „słowiań­
ski* ale o „rosyjski* uniwersytet tu  chodzi.

Bawi tu  obecnie dziesięciu pruskich ob- 
cerów pod których dozorem żołnierze uczą 
się robić nową bronią. Ma bowiem cała armja 
być zaopatrzoną w iglicówki; w arsenałach 
na gw ałt dotychczasowe karabiny przerabiają, 
a tymczasem do ćwiczeń dostarczyły podobno 
Prusy rządowi rosyjskiemu 50.000 sztuk ta ­
kiej broni. Wiem tylko o 10 oficerach w W ar­
szawie. Ilu  ich przysłano do innych garni­
zonów, dowiedzieć się jeszcze me mógłem.

kiego dzieła są bezwątpiema głosy nieza­
wisłego dziennikarstwa tak  we Francji ja_ 
i w Prusmch, z których widać aż nadto wy­
raźnie, że opinja powszechna tym rezultatem 
bynajmniej nie jest zadowoloną, pomimo 
wszelkich przeciwnych zapewnień urzędowych.

Dotąd niewiadomo też nawet jeszcze, 
czy konferencja naznaczyła Prusom jaki sta­
nowczy termin do opróżnienia _ twierdzy, a 
półurzędowe organa pruskie tw ierdzą nawet 
z niejaką efronterją, że niemogło to nastąpić, 
gdyż ubliżałoby godności wielkiego mocar­
stwa, szydząc przytem otwarcie ze zbiorowej 
gwarancji neutralności, której naruszenie nie­
ma być uważane z a c a s u s b e l l i .

Że zaś i sami uczestnicy konferencji 
nie bardzo wierzą w skuteczność swojego 
dzieła, wskazuje to najlepiej najnowszy te le ­
gram z Londynu z doniesieniem, źe Anglja 
zaproponowała mocarstwom stałego lądu , a 
szczególnie Francji i Prusom powszechne roz­
brojenie. Czy propozycja ta  jednak odniesie 
jaki skutek, to zdaje się być bardzo wątpli- 
w em , chociaż i ze strony francuzkiej dono­
szą, że Napoleon marzy ciągle jeszcze o ulu­
bionym swoim projekcie kongresu europej­
skiego, któryby mógł przyjść do skutku przy 
sposobności zjazdu monarchów na_ wystawę i 
wziąść pod obradę życzenie Anglji względem 
rozbrojenia się mocarstw europejskich.

Krecie zawarty został rozejm dla układania 
się. Tymczasem dowiadujemy się z później­
szych doniesień telegraficznych ze Stambułu, 
że walka na wyspie toczy się bez przerwy 
i że rozpoczęte na nowo przez Omera baszę 
operacje, obiecują pomyślny rezultat. Nako- 
niec donoszą jeszcze ze strony g reck iej, że 
kreteńskie zgromadzenie narodowe zaprowa­
dziło prowizoryczną konstytucję i mianowało 
aż do połączenia1 wyspy z Grecją namiestni­
ka  w osobie Dym itra Maurocordatos

Otwarcie rady państwa w W iedniu nie- 
nastąpi jeszcze jak  słychać na dniu 20. b. m.; 
wprawdzie ma ona się zebrać w przyszły 
poniedziałek, ale dzień w którym cesarz oso­
biście ją  otworzy nie jest jeszcze naznaczo­
ny. Tymczasem zjeżdżają się już ze wszyst­
kich stron deputowani rady państwa, a na­
sza delegacja ma już jutro zebrać się na 
przygotowaną naradę.

Nominacje prezydentów obudwu  ̂Izb 
ogłosiła już urzędownie „Gaz. wied.“ W
Izbie panów pozostał prezydentem książę Ka­
rol Auersperg. a wiceprezydentem hr. Kuef- 
sztein, zaś w Izbie deputowanych mianowani 
zostali: prezydentem dr. G iskra, a w icepre­
zydentami Hopfen i dr. Ziemiałkowski.

Z Niemiec donoszą o nadzwyczajnej 
skwapliwości, z jaką usiłują Prusy przyspie 
szyć wojskową organizację państw Poł«d“ °- 
wo-niemieckicb. Do Bawarji, W irtembergu i 
Badenu wysłano z Berlina osobnych pełno­
mocników, którzy mają pomagać tamtejszym 
rządom w dokonaniu tego tak  pożądanego 
dla Prus dzieła, a sam pospiech, z jakiem  
się ta  rzecz prowadzi, okazuje najlepiej, jaką 
wartość przywiązują Prusy do trak tatu  lon­
dyńskiego. Bardzo też dogodny dla swoich 
zamiarów grunt zcaehodzą Prusy w repre­
zentacjach tych krajów, które jak  to właśnie 
teraz uczyniły Izby badeńskie -  oświad­
czają się za niezwłocznem przystąpieniem 
państw południowo - niemieckich do związku 
północnego.

Coraz więcej zaczyna utwierdzać się 
mniem anie, że ogłoszony z takim  szumem 
rezultat konferencji londyńskiej ku zaspoko­
jeniu Europy, jest w gruncie rzeczy wcale 
wątpliwy, i z wielu stron też odzywa się cał­
kiem słusznie pytanie, czy owocem tego _tr a ' '  
ta tu  będzie trw ały pokój, czy też tylko chwilowe 
zawieszenie broni. A nawet i w świecie dy­
plomatycznym, gdzie jest już zapewnie znaną 
osnowa traktatu, mówią tylko o rozmaitych 
jego lukach i niejasnościach. Zresztą najlep­
szą m iarą do ocenienia wartości tego wiel-

W gabinecie angielskim ma nastąpić 
kilka zmian spowodowanych w ypadkam i, 
jakie wywołała kw estja reformy. Pan W al­
pole składa tekę m inisterstw a stanu i pozo­
stanie tylko jako minister bez teki w gabi­
necie, jego zaś miejsce ma zając p- neray .

Z Paryża donoszą, że w Rzymie mają 
oczekiwać wkrótce jakiegoś zamachu Gan- 
baldzistów i że z tego powodu rząd włoski 
zarządził rozmaite środki ostrożności. W ia­
domość ta  jednak powtarza się :z a n a ^  czę­
sto, ażeby m o ż n a  przywiązywać choc cokol­
wiek wiary do niej.

Podług listów zA then z 9. b. m. miały 
mocarstwa zaproponować, ażeby na wyspie

„Gaz. lw ow .“ donosi: J a k  się z pewnego 
żród ła”dowiadujemy, raczył N ajj. P an  p rzychy­
lić się do petycji sejm u krajow ego, wniesionej 
w skutek  uchw ały powziętej na posiedzeniu 
z dnia 27. kw ietn ia 1866, i przyzwolić, by dla 
Galicji ustanow ioną była osobna kom isia k ra ­
jowa w celu rewizji operacji k a tastra ln y ch  i by 
tejże przekazany był dotychczasowy zakres dzia­
łan ia krajowych dyrekcij finansowych we Lw o­
wie i K rakow ie w spraw ach szacunków i roz­
strzygania wniesionych przeciw tym że reklam acij.

Kom isja ta  sk ładać się m a z N am iest­
n ika lub jego zastępcy w N am iestnictw ie jako 
prezydującego, tudzież z 8 członkow, z k tórych 
dwóch przeznacza c. k. m inisterjum  stanu , dwóch 
c. k. m inisterjum  sk a rb u , a czterech wydział
krajowy.

Do przeprow adzenia rew izji dotychczaso­
wych operacij k a ta s tra ln y c h , m ają  być cla ej 
ustanowione kom isje in spek to rack ie , z ktoryc 
każda sk ładać się będzie z urzędnika politycz­
nego od N am iestn ika do tego przeznaczonego 
jako prezydującego i z 8 członkow , z których 
dwóch w ybiera m inisterjum  skarbu, dwóch N  - 
m iestnik, a czterech wydział krajowy. Do sk ła­
du kom isji inspektorackich  należeć także będą 
kom isje szacunkowe od m inisterjum  skarbu  
m ianow ane, k tórym  dodani będą mężowie zau­
fania od w ydziału krajowego do tego powołam.

Do komisij szacunkowych powohmi byc 
m ają  ty lko  krajowcy, a  z urzędników k a ta ­
stralnych ty lko  tacy , k tórzy język krajow y do­
kładnie posiadają i z gospodarczemi s to s u n k a m i^  
k ra ju  należycie s ą  obeznani.



W ykłady polskie na w szechnicy.
Z początkiem letniego półrocza rozpo­

częły się na wszechnicy lwowskiej wykłady 
z trzech katedr w języku polskim, będące 
zapewne zapowiedzią przyszłości blizkiej, w 
której ujrzymy i resztę wykładów w rodzi­
mym języku. Koncesyjka ta obecnego mini­
sterstwa kosztowała wiele trudów i zabiegów; 
zaprawdę powiedzieć można, że z tego co 
się nam jak najsłuszniej należało, dano nam 
okruszynę i to po rozlicznych pertraktacjach.

Lecz bądź co bądź doczekaliśmy się 
pierwszego kroku na drodze uprawnienia na­
rodowości w najwyższych szkołach, przeto 
obowiązkiem świętym młodzieży naszej było, 
tłumnie rzucić się na te wykłady i przezto 
uniemożebnić paralelne katedry z niemieckim 
językiem. — Tak przynajmniej pojmowaliśmy 
obowiązek młodzieży, która szczyci się obec­
nie, iż przeszła na drogę organicznej pracy 
przez pielęgnowanie nauk na podstawach na­
rodowości.

Tymczasowo zaś rzeczywistość nie odpo­
wiedziała nadziejom naszym; najbardziej bo­
wiem uczęszczany wykład Dr. Kabata, pro­
fesora procedury cywilnej, liczy zaledwie 
czterdziestu słuchaczy, podczas gdy tamte 
dwie katedry jeszcze mniej mają zwolenników.

I czegóż dowodzi takie postępowanie ? 
Otóż że młodzież ta , przenosząca obcy język 
nad rodzimy, w nadziei zapewnienia sobie 
przyszłości przy c. k. urzędach, waha się 
jeszcze pójść za głosem sumienia narodowe­
go i balansuje między karjerą a polskością. 
Rzeczy tymczasem stanowczy już obrót wzięły 
na korzyść narodowości i przyjdzie czas, 
gdzie język niemiecki wykluczony zostanie 
z sądów i urzędów; cóż w wówczas poczy­
nią ci panowie z prawniczemi wiadomościami 
swemi zaczerpniętemi w księgach i wykła­
dach niemieckich? Czyż zdołają zadośćuczy­
nić wymogom kraju i rządu, i czyż niebędzie 
raczej obecne balansowanie dla nich zawadą 
w tej karjerze, dla której dziś najdroższy 
skarb poświęcają?

Że obecna reakcja w kraju górę wzięła 
nad zasadami postępowemi, dałoby się jeszcze 
wytłumaczyć a raczej pojąć — lecz że mło­
dzież polska mimo istnienia katedr z wy­
kładami w języku rodzimym, uczęszcza na 
wykłady niemieckie, to zaiste zjawisko nie 
do wytłumaczenia i nie do pojęcia.

Dawniej istniała między młodzieżą soli­
darność , i w moc tej solidarności stanowili 
uczniowie różnych fakultetów silną falangę, 
którą nie tak łatwo złamać było można — 
dziś tej solidarności niemasz na wszechnicy, 
garstka dobrze myślących zespoliła s ię , a 
większość w rozstroju krocząc najróżnorod- 
niejszemi drogami samopas, bez celu wy­
tkniętego, a co gorsza, obrana z bujnej wy­
obraźni młodzieńczej, która przecież jest 
cechą charakterystyczną dorastającego po­
kolenia.

Taki stan rzeczy niemoże zatem wydać 
odpowiednich następców pracy około dobra 
narodowego — i jeźli ta szczupła garstka

chętnej młodzieży nie wpłynie na swych ko­
legów, to zaiste zabraknie nam kiedyś od­
wagi i poświęcenia.

Odzywamy się tedy do tego szczupłego 
zastępu polskiej młodzieży, który idąc za 
popędem uczucia gorącej miłości kraju nie 
wahał się przy wyborze dróg ku przyszłości 
wiodących, by wpłynął na współkolegów i 
zniewolił ich do jak najliczniejszego uczę­
szczania na wykłady polskie.

N ow iny z kraju i zagranicy.
—  Równocześnie z tym  sam ym  pociągiem  , z 

k tórym  odjechał p. K raszew ski do Poznania, u d a ł się 
do W iednia Je g o E k s . Nam iestnik i znaczna ilość  d e ­
legatów  do ra d y  państw a. Peron na dw orcu b y ł z p o ­
wodu rów noczesnego tego od jazdu  p rzepełn iony ; a 
g d y  tow arzyszące p . Kr. grono p rzy jació ł i w ielbi­
cieli, obyw ateli, literatów  i t. d. serdecznie go żegnało 
g łośnem ; o k rzy k i, drugie g rono  z lozone przew ażnie 
z u rzęd n ik ó w , odprow adzało hr. G ołuehow skiego z 
u rzędow ą i m ilczącą pow agą. D ziwnem  ty lk o , że 
p rzy stęp u  na peron niechciano dozwolić tow aw rzysza 
cym p. K r .,  t a k ,  że ci zm uszeni byli przebo jem  w e j­
ście sobie zdobyć.

—  Jak k o lw iek  oszczędność zarząd u  gm iny  
naszej je s t  w pew nych razach chw alebną, tak  z d ru ­
giej stro n y  n iegodzi sie dla niew ielkich w ydatków  
zaniedbywać podtrzym anie daw niejszych, w ielkim  k o ­
sztem  czasu i pracy  uskutecznionych u rządzeń . I  tak  
w idzim y na w ałach hetm ańskich ja k  i gó rnych  k lab y  
i traw nik i w zaniedbanym  s ta n ie ; ziem ia n iepooczy- 
szezana i n iep o ro z g arty w a n a , a  w idok traw ników  ma 
postać poszarpanego kołnierza fu trzan n eg o , ław ki 
połom ane — a przecież na to  w ydatków  wielkich 
robić niepotrzeba a w ypadałoby ażeby  najb liższy spacer 
w m ieście przyzw oicie w yglądał. P rzedew szystk iem  
należy obostrzyć  dozór na tych m iejscach, by  dzieci 
i s łu g i n ie  psuły  traw ników .

— Przedw czoraj uzyskał p. H enryk S tarzew ski 
na wszechnicy tu tejszej stopień d o k to ra  p raw , po  
odby tych  ścisłych egzam inach i po dyspucie  p ub li­
cznej, k tó ra  po raz  pierw szy na w szechnicy 
we Lwowie w yłącznie w polskim  toczy ła  się 
języku . P rzy k ład  ten  je s t  tern bardziej naśladow ania 
godny , ileże ty lk o  tym  sposobem  pozbyć sie 
m ożem y nasłanych ku cyw ilizacji naszej o bcych  
przybyszów  — profesorów, zm uszając ich albo do 
przysw ojenia sobie ję zy k a  polskiego lub do u s tą p ie ­
nia z katedr.

— Ogłoszony e d y k t, pow ołuje przez u rzęd . 
gaze tę  lw ow ską byłego gim nazjalnego nauczyciela  i 
g r. k t. księdza ze Lwowa Filipa D iaczana , k tó ry  bez 
pozw olem a,m onarcbję austrjacką  opuścił, w królestw ie 
polskim  przebyw a i tam  bez w iedzy rząd u  publiczną 
posadę p rofesora  gim nazjalnego w Chełm ie p rzy ją ł.

—  Przy p rzekopyw aniu  fundam entów  w  p ro ­
bostw ie kośc io ła  P. M irji Śnieżnej, napo tkano  szk ie ­
lety , k tó re  teraz odgrzebują. D ziesięć czaszek usta­
w ionych rzędem  na cm entarzu tegoż kościo ła  i stos 
kości nastręczają  w idow isko ciekaw ym  widzom .

— U biegłej sobo ty  w nocy dwaj oficerowie, 
lub co praw dopodobniej jacy ś oszuści p rzeb ran i za 
oficerów, najęli dorożkę do Z b o isk , gdzie 
p rzybyw szy  zażądali od w ójta podw ody. Nie o trz y ­
m aw szy takow ej, pobili szynkarza  , k tó ry  służył za 
tłó m acza , i pojechali do G rzybow ic, gdzie tak samo 
postąpili. N akoniec kazali dorożkarzow i w racać do 
Lw ow a, a le  na  K rakow skiej u licy w yskoczyli n iepo­
strzeżenie z doróźk i i um knęli n ie zapłaciw szy 
furmanowi.

— Niedzielna burza  naw iedziła i inne części 
k ra ju ; m iędzy innemi w Orowie, w powiecie droho- 
byckim  obaliła cerk iew  i trzy  dom y w łościańsk ie , 
uszkodziła  plebanię, karczm ę i k ilka  ch at na wsi i 
pow yryw ała około dwieście d rzew  owocowych. P o ­
dobnie w Zboiskach pode Lwowem uszkodziła  cer­
kiew, a  w H ołosku zniosła kilka dom ów w łościań­
skich i p o łam ała  m nóstwo drzew  owocowych.

— W Skalacie w ybuchł p o ż a r, k tó ry  s z e ­
rzy ła  ogrom na burza. Spaliło się 14 dom ów  w  m g n ie ­
niu oka. Klęska ogniowa d o tknęła  na jbardzie j in te- 
tigencję , k tó ra  znaczne poniosła s tra ty , ta k  że praw ie 
bez m ienia i dobytku pozostała.

Z K rakow a donoszą, że p rzedw czoraj uwię­
ziony został tam że urzędnik pocztow y, akoesista Slama 
za  skradzenie listów pieniężnych.

— Z Tarnopola p iszą nam o odbytym  tam że 
dm a 11. b. m. na cel dobroczynny balu, u rządzonego  
przez ta k  zw ane wyższe T ow arzystw o z k tó reg o  łona 
go sp o d a rz , g o spodyn i, fo rtencery  i liberja  p rzodo­
wały tem u zgrom adzeniu balowem u. K otery jność  a ry ­
sto k ra ty czn a  i odosobnienie od  inny^ch osób, wpraw­
dzie zaproszonych ale tylko dla d a tk u  i korzyści 
cierpianych, z całą śm iesznością parsfianszczyzny  na 
jaw  w ystąpiły , m iędzy k tó rym i pocieszną rolę o d g ry ­
w ał pom alow any na czarno i podocbocony pan z Mi- 
gdałów ki i jednooki podsta rza ły  dandys rej w odzący 
w tańcach. Stroje by ły  rozm aite, p o lsk ie  ifrancuzk ie  
a  naw et m iędzynarodow e reprezentow ane czam arka w 
parze z cylindrem . R ezultat balu okazałby  się  ko­
rzystniejszym  dla zak ładu  ubogich, g d y b y  na kom fort 
urządzenia ty le  nie wydano.

Z R ohatyna p iszą  nam : W  całej Galicji 
od daw na poukońozano już w ybory  do nowych rad  
gm innych —  a w naszem  m ieście dopiero w czoraj 
zdołano je  ukończyć, i to d z ięk i jed y n ie  nowej
sp rzęż jste j w ładzy pow iatow ej. P a rtja  nasza g ó rą  __
pomimo w szelkich zabiegów , rek lam acji i p rzejazdek  
do Lw ow a p a r tj i , p row adzonej przez znanych 
wam ju ż  z listów  moich g r . k t .  k sięży , jak o te ż  p ro ­
w izorycznego dyrek to ra  szko ły  tutejszej i ch irurga 
m ie jsk ieg o , k tó rem u  się u b rz d a lo , że p o m im o , iż 
je s t  s łu g ą  m iejskim  i prawie zupełnie g łuchym  — 
musi być naczelnikiem  m iasta. T o ;.też do dopięcia 
t e g o , używ ał w szelkich środków  — a naw et dobra­
w szy sobie k ilku  starozakonnych, znanych ze sw ego 
burzliw ego charak teru  —  sta ra ł się w dzień  w ybo­
rów  g ło sy  — k tó re  trak tam en tam i— p rożbą  i groźba 
n ie m ógł w żaden sposób dla siebie z jednać, go tów ką 
okupić. Pomimo w szystk ich  tych zabiegów  i pod stę ­
pów, nie zo sta ł jednak  p. ch iru rg  naw et radnym . 
Ma on w praw dzie w nowo utw orzonej radzie k ilku  
z swej p a r t j i , k tó rych  się udało s .  C zyrow skiem u 
w drugim  kole w sk ład  rad y  w prow adzić. D ru g ie  k o ło  
bo w iem , sk ładało  się w dwóch trzecich  częściach 
z parafjan  tego szanownego duszsterow nika  — k tó ry  
groźbam i w ym ógł na nich ty le , iż k a rtk i przez niego 
zredagow ane do urny  rzucali i tym  sposobem  wlazł 
wraz z k ilkom a zausznikam i sw ej p a rtji w sk ład  rady  
miasta. R adnych je s t  ogółem  30 i 15 zastępców , a 
ci s ą :  W. ks. B u rlikqw sk i, kanonik  i dziekan łac.; 
aptekarz  (dotychczasow y burm istrz), lekarz p ow ia to ­
w y Dr. A ndrzej H o rd y ń sk i; J .  Maczejka k as je r  kasy  
podatkow ej, siedm iu z inteligencji m iejsk iej i z cel­
n iejszych rzem ieślników , dziesięciu żydów , tyleż 
p-izedmieszczan i nakoniec wyżej wspom niony ksiądz 
Wł. Czyrowski.

W tej chwili dow iaduję s ię , iż p rzeciw partja  i 
teraz  jeszcze zam ierza wnieść do nam iestnictw a czy 
naw et jeszcze wyżej p ro tes t przeciw  nielegalności 
wyborów . D arem ne będą  jednak  i teraz  je j zabiegi, 
gdyż w yb o ry  odbyw ały  się ja k  najlegalniej —  a 
protestem  tym  przyd łużą jed y n ie  w ybór now ego na­
czelnika miasta.

-— W  zakładzie  k ad e tó w  w K ijowie zdarzy ł sie 
w połowie zeszłego m iesiąca eksces pom iędzy uczn ia­
mi przeciw  su b o rd y n ae ji; w sk u tek  czego zap row a­
dzono śledztw o i zabroniono n adal p rzy jęcia  uczni 
Polaków  do zak ładu . Pow odem  tego  ekscesu  s ta ł się 
odczy t h istoryczny pew nego nauczyciela, przeciw  k tó re ­
go  w yrażeniu  ubliżającym  o rządach dawnej Polski 
jed en  z uczni w y stąp ił, a  na energiczniejszą odpo­
wiedź nauczyciela podrażniony uczeń czynnej dopu­
ścił się obrazy. M łodzieńca teg o  należącego do jednej 
z p ierw szych rodzin u k ara ł c ie leśnie , później 
nauczyciel ten osadził go  w areszcie , z k ą d  go 
ko ledzy  z burzliw ym  hałasem  przem ocą uwolnili. 
Z a k ła d , k tó ry  tym czasow o zam kniętym  z o s ta ł ,  m ie­
śc i w  sobie 20 rosyjskich i 10 polskich  uczni.



— Ponieważ „Graz. naród.“ sprawozdania ze 
wszelkich publicznych zgromadzeń i posiedzeń podaje 
tendencyjnie i w św ietle sw ego zapatrywania, a nie 
zawsze zgodnie z prawdą, przeto po każdym podob­
nym wypadku następują mnogie sprostowania, odwo­
łania i t. d. Th samo miało teraz miejsce co do zgro­
madzenia kasynow ego. W edle zaś swego zwyczaju 
„Gaz. nar.“ przesłane jej sprostowanie nie umieściła 
dosłownie, lecz przedystolowawszy je w »wej znako­
mitej kuchni kronikarskiej. P. Bałutowski nie podpi­
sał bowiem sprostowania jako prezes wydziału k. m., 
lecz bez wszelkich tytułów, które mu dodać raczyła 
„Gaz. nar.“, miasto te g o  opuściła ona ze WBtępu sło ­
wa przypisujące m ylność podania o powjższnm zgro­
madzeniu „bądź złej woli bądź przypadkowi".

Teatr. Przedstawiony wczoraj dramat pod tyt. 
„Dalila", należy do najlepszych utworów Foeilleta. 
Treścią wziętą z życia artysty, autor rozwija chara­
ktery wybitne i maluje epizod z historji młodzieńca 
jeDjslnego jaki nastręcza wypadkowy stan poetyczne­
g o  i namiętnego usposobienia, bohatera iego dra­
matu. Bogata w  rzeczywiste obrazy sztuka nastręcza 
najefektowniejsze sceny, które pomimo dłuższego  
rozmiaru słuchaczów, ciągle zajmują i podają arty­
stom pole popisywania się. P. Modrzejewska trudną 
role zalotnej księżnej Falkonieri odegrała po mistrzo­
wsku ; widzieliśm y w  niej prawdziwą czarodziejkę —  
kobietę używającą sw ych najwyszukańszych ponęt- 
n o śc i, dla zużycia i zabicia zakochanego młodzieńca. 
Pan Szymański (Andrzej) wybornym był poetą- 
artystą, pełen nam iętności, szału oraz słabości wła 
ściwej poetom , ulegającym  doraźnym wrażeniom 
Scena zdradzonego kochanka i refleksji popełnionego 
przeciw Marcie sprzeniewierzenia była z niezrówna- 
nem życiem  i zrozumieniem oddana. P. Królikowski 
w roli hr. Carniola okazał rzeczywistą wielkość po­
święcającego się opiekuna i surowego cenzora ob łu ­
dnej i przewrotnej kobiety. Resztę ró l, dokładnie 
i starannie odegrane do zadawalniającej całości przy­
czyniły się najzupełniej.

Część urzędowa.
Nominacje. W ładysław hr. Rusocki prakty­

kant konceptowy adjunktem powiatowym.
Konkursa. Dyrektora urzędów pomocniczych 

przy sądzie krajowym w Czemiowcach (1050 złr.); 
t. p. do 15. czerwca ; ekspedyenta poczty w Olszy­
nach w pow. przemyskim (120 złr. i pauszalia); t. p. 
do 20. czerwca; — sekretarza przy magistracie w 
Wojniczu (400 z łr .) ; t. p. do 20. czerwca.

Do dzisiejszego numeru do­
łączam y dodatek pod na­
pisem: „Wieczór na cześć 
Kraszewskiego “.

K u r s  l w o w s k i ,
z dnia 16. maja.

Dukat holenderski . . . .
Dukat cesarski.............................
Półimperjał rosyjski . . . .
Rubel srebrny rosyjski . . .
Rubel papierowy rosyjski
Talar p r u s k i .............................
Galie, listy zastaw, w. a.
Galie, listy zastaw, m. k  
G-alic. obligacje idemniz.
Pożyczka narodowa I sj
Akcje kolei źelaz. galic.

,  „ „ czerniowieckiej

20 korcy buraków pastewnych,
Turnips W hite Globe, Yellon, Tankard, 

W h ite , Tankard,
Ogórki długie i krótkie,

Cebula holenderska, 
l l i e p a k  l e t n i  ( Z e e l a n d )

SŁzyj (Leindotter)
N asienie lnu rygskiego, 

znajduje sie jesz- ze na składzie i poleca handel nasion 
K a r o l a  N e u m a n a ,  

113-4-5 P plac marjacki 1. 361.

Dają Żądają

złr. kr złr. kr

5 88 5 97
5 95 6 04

10 25 10 40
1 92 1 97
1 68 1 71
1 87 1 90

76 92 77 62
80 42 81 10
68 83 69 67
69 83 71 —

218 33 221 —

178 67 182 67

Ważne dla Garbarzów!
W  Państwie Wielkooczach, 3 mil od stacji ko­
lei Mościska i tyleż od Radymna, jest świeża 
kora dębowa od 2000 sztuk do ścięcia przezna­

czonych do sprzedania.
Listy franco do Zarządu dóbr Wielkieoczy, 

poczta Krakowiec. 115-2-2

T elegrafow any kurs w iedeński
Dnia 16. maja.

5 '/, M e t a l ik i .............................
5%  Pożyczka narodowa. . .
Losy pożyczki z roku 1860 . 
Akcje banku wiedeńskiego 

„ „ kredytowego
Londyn. 10 funtów szterlingów
S r e b r o .......................  . .
Dukat pojedynczy

złr. kr.

59 80
70 20
87 20

725 —

179 —

127 30
125 —

6 —

Gospodarstwo i przemysł.
  Stan zasiewów w Austrji rokuje pom yślne

zbiory, ceny na targach wiedeńskich trzymają się stale 
wskutek niepewnych widoków pokoju i na zmniejsze­
nie wysokich cen tylko sprzyjająca pogoda działaćby 
m ogła. W Niemczech urodzaje nieszczególne , prócz 
rzepaku, który wcale niedopisał. Rosja mało oka­
zuje ruchu w handlu zbożowym z pow odu, że lody  
wstrzym ywały komunikacje dotychczas, i  Polski han­
del pszenicą i żytem  idzie leniwo i dopiero teraz 
zboże odchodzić zaczyna Wisłą ku Prusom.

  Pierwszy szuter rzeczny do wysypywania
dróg widzieliśm y przy dworcu lwowsko - czerniowiec­
kiej kolei, gdzie przywieziony z Bystrzycy, użyty zo­
stał do wyszutrowania ścieżek prowadzących do 
dworca. 0  ileby taki gruz rzeczny był korzystny do 
szutrowania ulic miasta L wow a, na to niepotrzeba 
przekonujących dowodów.

  Gminie Dorożów w powiecie Sam borskim
udzielone zostało prawo pobierania myta mostowego 
na mostach przez rzekę Bystrzycę podług drugiej 
klasy taryfy na lat pięć.

— C. k . konsulat w Bukareszcie don iósł, że 
rząd rumuński zniósł zakaz wywozu zboża za gra­
n icę , jakoteż destylacji wódki bez różnicy pro­
duktów.

—  Na ostatnim targu wiedeńskim było 2970 
sztuk w ołów  (galicyjskich 1006); płacono za cetnar 
261/ ,  zlr. Z powodu zamknięcia wywozu przez Ba- 
warję, nie kupują teraz bydła za granicą.

— Lwów, 10. maja. Na dzisiejszym targu noto­
wano następujące ceny: m ecpszenicy 5.06, żyta 3.37, 
jęczm ienia'2.14. ow 3al.55 , hreczki 3.00, grochu 3.60, 
szoczowiey 0.00, kartofli 1.13, sąg  drzewa opał. łup. 
bukow ego 11 .57 , sosnowego 8 .7 0 , cetnar siana 1.17, 
słom y okłotowej 00.76, pasznej 00.72, funt masła 00.40, 
funt smalcu wieprz. 00.48, mas wódki 30° 00.85.

O G Ł O S Z E N I A .

PANI ENKI  I PANI E
uwiadamia się, iż podług nowej, za granicą używanej, 
przez najsłynniejszych lekarzy aprobowanej m etody, 
instrumencikiem wynalazku Polaka, mogą mieć bez 
bolu w  sekundzie u szy  przekłute i  natych­
m iast ku lczyk  w łożon y — informacje powziąść 
można w sklepie złotniczym p. G a w l i k o w s k i e g o  
przy placu katedralnym. 119-1 ?

J u ż  w y s z e d ł  z pod p r a s y
Katechizm homeopatyczny,

nauczający hemeopatji gruntownie w trzech go­
dzinach.

Cena jednego egzem plarza 40  centów , 
z przesyłką pocztow ą 4 6  cent. 116-2-3P

Księgarnia F. H. RICHTER w e Lw ow ie.

Zakład zdrojowy

W  I W O N I C Z U
otwartym zostaje w roku bieżącym dnia 20. maja.

Dwa zdroje jedno-bromowe, ( Z d r ó j  K a r o l a  
słony, czysto jodow y; z d r ó j  A m e l j i  słony, żelazisto 
jodowy,) z d r ó j  J ó z e f a ,  woda żelazista; z d r ó j  
A d o l f a ,  woda chemicznie obojętna; żętyca dworska; 
kąpiele słono-jodowe źelaziste i siarczane, kąpiele pa­
rowe, wdechania gazu naftowego ze źródła Bełkotki, 
okłady z mułu (Schlam).

Zdroje Iwonickie, słynne ze skuteczności nie 
tylko w skrofułach, (począwszy od obrzmień i owrzo­
dzenia gruczołów, zapalenia ócz, uszu, nosa i wyrzu­
tów skórnych, aż do ropienia kości i zrostu stawów) 
ale także , mianowicie w chorobach macicznych i za­
wisłej od nich niepłodności, w obrzmieniach wątroby 
i śledziony, w gośćcu i dnie, w katarze żołądka i os­
krzeli, w uporczywych komplikacjach syfilistyeznyeh.

Prócz tego powietrzem wybornem, dobrą żętycą 
i  gazem naftowym Bełkotki zaleca się Iwonicz chorym 
piersiowym.

Zakład z każdym rokiem rozszerza się i ulepsza 
co do wygód i uprzyjemnienia pobytu.

Ceny pom ieszkań w  tym  roku znacznie  
zniżone.

Stacja telegraficzna jest już w samym zakładzie 
expedytura pocztowa zaprowadzona będzie w lipcu.

Tymczasem porozumiewać się można z zarządem 
zakładu listownie, ostatnia poczta M i e j s c e .

Ordynującym przy zdrojach lekarzem W ny Ka­
rol Moszezański, dr. medycyny i  chirurgji. 104-2-4P

W  całej monarchji, dla szczególnej taniości, 
a rzetelnej i dokładnej usługi, przez W y­

soką szlachtę i Szanowną Publiczność 
uznany

SKŁAD UBIORÓW
Leopolda H el lera  

w W iedniu,
Stadt, Rothenthurmstrasse Nr. 3, I. piątro, na­
przeciw Arcybiskupiego pałacu, przy rogu placu 

Św. Szczepana,
poleca najwykwintniejsze i najmodniejsze 
męzkie suknie własnego wyrobu, według 
najświeższych mód, po najtańszych cenach.

Zupełny ubiór wiosenny 
z l r .

Wierzchnie surduty według
najelegantszego fasonu i we wszystkich 

kolorach
O  22XX".

Surduty letnie . . . .  od 5  do 25 złr. 
Ubiór z prawdziwego płótna „ 10 — 20 
Ubiory wiosenne . .
Ubiory letnie . . .
Surduty m yśliwskie .
S z la fr o k i.......................
Fraki i surduty . .
Surduty dla księży .
S p o d n i e .......................
Kamizelki . . . .

Zamówienia z prowincji będą pod zarę­
czeniem najrzetelniej wykonywąne podług prze­
słanej miary szerokości piersi, objętości stanu 
i długości kroku, a suknie, które nie leżą  naj • 
akuratniej, za opłaconem zwróceniem zamie­
nione lub przypadająca za nie naleleżytość  
zwrócona.

Próbki materyj na żądanie w ysyłają się  
bezpłatnie, a na pisemne zapytania odpowiedź  
udziela się franko. Również starO suknie za­
mieniają się na now e, a trochę używane są  
bardzo tanio do nabycia.

względu, że w szystkie moje towary  
zakupuję za gotówkę, i że stoję w stosunkach 
bezpośrednich z pierwszymi fabrykami krajo­
wym i i zagranicznymi, oraz na podstawie mojej 
stałej zasady, aby wszystkich wedle najlep­
szego sumienia obsłużyć, ośmielam się odezwać 
do °  zaufania Szanownej P ub liczności, gdyż  
szczególnem  mojem będzie zadaniem, jak naj­
lepiej odpowiedzieć wszystkim żądaniom. 

Leopold Keller w W iedniu, 
Stadt, Rothenthurmstrasse_ N. 3 I. Stock, 

naprzeciw pałacu arcybiskupiego, na rogu placu 
Św. Szczepana. 77 25-30.

12 — 36 
10 — 26 

6 - 2 5  
7 —  26 

14, — 28  
16 — 28 
4 — 14 

od 2.50 —



ZAPROSZENIE
do subskrybcji na akcje c. k. uprzyw. galicyjskiego akcyjnego

BANKU HIPOTECZNEGO
kapitał 3 ,0 0 0 .0 0 0  riotych w wal. anstr.

w 15.000 akcjach pa 290 dr. w. a.
Podpisani założyciele subskrybowali 2500 akcji w' kwocie 5 0 0 0 0 0  złotych w wal. austr. ■ 

na drodze prywatnej subskrybcji umieszczono już 4693 akcji w kwocie 938.600 złr. w. a. resztu- 
jące zaś 7807 akcji przeznaczono do rozebrania na drodze publicznej subskrypcji.

Do subskrypcji wyznaczony został termin od dnia 9. do 23. maja 1867 roku, w którym  to dniu sub­
skrypcja zamkniętą będzie.

Spisy subskrybcji złożone będą: we L w o w ie  w biórze komitetu założycieli c. k. uprzyw. galic. akcyjnego 
banku hipotecznego przy ulicy długiej 1. 39, w K rakow ie  w kantorze Jana Stanisława Feintuch i w biórze dyrekcji To­
warzystwa wzajemnych ubezpieczeń od ognia, w Brodach w domu bankowym pp. Nathansohn i Kallir, zaś w Bochni Brze­
ź n a c h ,  Ja ro s ław iu ,  Przemyślu, Rzeszowie, Sam borze, Sanoku, S ączu ,  S ta n is ła w o w ie ,  S t ry ju ,  Tarnopolu ,  T a rn o w ie ,  T re m b o w li ,  
Wieliczce, Zaleszczykach, Złoczowie i  ż ó łk w i  w biórze naczelnictwa gminy miejskiej.

, subskrypcji złożona być musi kaucja po 20 złr. w. a. na każdą akcję, bądź w gotowiznie, bądź w pa­
pierach publicznych według ostatniego kursu giełdy wiedeńskiej, w książeczkach galicyjskiej kasy oszczędności, w asy-
gnatach kasowych c. k. uprzywil. Zakładu kredytowego dla handlu i przem ysłu. lub banku anglo-austrjackiego Na 
złozoną kaucję kwit wydany będzie. 6
, , . / Oa ko  Pier^sza wpłata rozpisane zostają 40 procent czyli 80 złotych w. a. na każdą akcję, które najpóźniej
do dnia ~3. czerwca 1867 roku zapłacone być muszą. Po uskutecznionej wpłacie kaucja w papierach publicznych zło­
żona zwroconą, kaucja zaś w gotowiznie wniesiona, policzona będzie na rachunek wpłaty przypadającej i zarazem in- 
terymalne akcje z kuponami subskrybentom wydane zostaną.

Dalsze wpłaty jeżeliby dobro przedsiębiorstwa tego wymagało, rozpisane być mogą tylko wskutek uchwały 
walnego zgromadzenia akcjonarjuszów na wniosek rady nadzorczej w ratach nie większych jak  po 10 procent nomi-
ogłoszonr°będąW prZ0rWacl1 Przynaj rnmeJ trzechmiesięcznych. Termina tych wypłat zawsze 30 dni naprzód gazetami

Subskrybują w powyższy sposób dokonana, uważana będzie zarazem jako przystąpienie do c. k. uprzyw. 
galic akcyjnego banku hipotecznego^ pociąga więc za sobą poddanie się dotyczącym statutom  i uznanie za ważne 
wszystkich postanowień przez założycieli celem ukonstytuowania tego przedsiębiorstwa powziętych.
akcjonarjuszów1007 65 StatutÓW-’ Posiadanie dziesięciu akcyj daje prawo jednego głosu na walnem zgromadzeniu

Zakres działania c. k. uprzyw. galic. akcyjnego banku hipotecznego według statutów przez Najjaśniejszego 
Pana zatwierdzonych jest następujący: °

1. Udzielanie pozyczek hipotecznych na nieruchomości, w gotówce lub w listach zastawnych przez bank wy­
dawać się mających.

2 . Nabywanie sum na dobrach ziemskich lub domach hipotekowanych.
3. Udzielanie zaliczek na wszelkiego rodzaju obligacje rządowe i papiery publiczne na giełdach austrjackich 

urzędowme notowane i eskontowanie takowych.
4. Eskontowanie weksli tudzież załatwienie ich domicylio wania i inkasowania.
?• Przyjmowanie gotówki na bieżący rachunek, wydawanie oprocentowanych kwitów kasowych w naimniei- 

szej kwocie po 50 złotych wal. austr. J J
6. Utrzymywanie ze stronami rachunków bieżących bądź w drodze wydawania asygnatów (cheques) bądź 

przez przepisywanie na stronicach przekazanych. h
7. Załatwianie wszelkich czynności banku komisowego.

y -u U M .m e  kredytu statutem określonego przedsiębiorstwom społeczno-ekonomicznym, podniesienie przemy­
słu i handlu lub w ogolę dobrobytu na celu mającym. 1 J

9. Udzielanie pożyczek pomniejszym przemysłowcom i rzemieślnikom za należytem bezpieczeństwem z kasy 
zaliczkowej z bankiem hipotecznym połączonej ; nakoniec ft ,'

,, , 10. zastrzegł sobie c. k. uprzyw. galic. akcyjny bank hipoteczny rozszerzyć swój zakres działania w ten sno-
sob, iż dawać będzie zaliczki na płody rolnicze i zajmować się komisowo zakupnem i przedażą takowych

Lwów dnia i. maja 1867. 110-35

Za$ożycieli c. k. uprzyw. galic. akcyjnego banku hipotecznego:
Włodzimierz hr. D zieduszycki, Stanisław hr. Grołuchowski, Alfred Józef hr Potocki

Ludwik Skrzyński, Józef Kolischer.
ś l .  l & s i e e k i ,  wydawca i odpowiedzialny redaktor. ^   ui_i.
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